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Waldemar Klocek
prezes Polskiej Geodezji Komercyjnej, 
prezes OPGK Olsztyn Sp. z o.o.

GEODETA przez ostatnie 
20 lat stał się nieodłącz-
nym elementem społecz-
ności geodezyjno-karto-
graficznej w Polsce. Jak 
bardzo czasopismo by-
ło potrzebne geodetom, 

świadczy to, że włączyliśmy się bardzo 
efektywnie w tworzenie jego treści, po-
przez wywiady, prezentacje, dyskusje. 
GEODETĘ postrzegamy jako swojego 
obrońcę w bardzo trudnych dla bran-
ży czasach. Czasopismo ma duży udział 
w rozwoju technologii geodezyjnych. Pro-
paguje najlepsze światowe rozwiązania 
w tej dziedzinie. Niejednokrotnie prze-
strzega geodetów przed złym prawem czy 
niewłaściwym traktowaniem wykonaw-
ców-geodetów w niektórych instytucjach 
związanych z geodezją.

GEODETA jest wszędzie tam, gdzie 
coś się dzieje i gdzie być powinien. Był 
również podczas gali 20-lecia Polskiej 
Geodezji Komercyjnej. Bardzo często 
uczestniczy w naszych Walnych Zgro-
madzeniach. Konieczność współpracy 
wykonawców z administracją rządową 
i samorządową w zakresie dostosowania 
przepisów prawnych do wymogów i za-
sad funkcjonowania gospodarki wolno-
rynkowej, możliwość korzystania ze środ-
ków unijnych, problemy z nadprodukcją 
geodetów, wzrastająca w sposób niekont-
rolowany liczba uczelni wyższych z profi-

lem geodezyjnym oraz planowane utwo-
rzenie samorządu zawodowego znajdują 
w GEODECIE swoje odbicie.

Oczywiście nie zawsze wszystko 
i wszystkim będzie się podobać. Portal 
Geoforum.pl jest niewątpliwie fajnym po-
mysłem, jednak zdarza się, że anonimowe 
wypowiedzi krzywdzą ludzi. Z drugiej 
jednak strony wchodzimy do internetu, 
aby przeczytać najnowsze wiadomości, 
a czasami wziąć udział w dyskusji. Widzi-
my zatem, że jednak portal jest potrzebny. 
Do czytania GEODETY przyciąga nieza-
leżność magazynu, ciekawe artykuły, sza-
ta graficzna i fantastyczne zdjęcia. Często 
wracam do niektórych już przeczytanych 
egzemplarzy tylko po to, aby przypomnieć 
sobie konkretny artykuł. Czego mi w GEO-
DECIE brakuje? Chyba tylko zdjęcia Pa-
ni Kasi Kwiecińskiej – Redaktora Naczel-
nego czasopis ma! Reasumując, chciałoby 
się Drogim Jubilatom powiedzieć: TAK 
TRZYMAĆ! Robicie wspaniałą robotę. 
Składam serdeczne gratulacje i życzę ko-
lejnych równie doskonałych osiągnięć 
w następnym 20-leciu.

Prof. Adam Linsenbarth
były dyrektor Instytutu Geodezji 
i Kartografii w Warszawie

Przed 20 laty w pobliżu 
mojego miejsca zamiesz-
kania redakcja GEODETY 
wynajęła skromne miesz-
kanie na piętrze willi przy 
ul. Niedźwiedzia. Złoży-
łem tam pierwszą wizy-

tę, nie przypuszczając, że w kolejnych la-
tach będę często odwiedzał gościnnych 
redaktorów. Podziwiałem ich zapał, ener-
gię i odwagę tworzenia zupełnie nowego 
wydawnictwa geodezyjnego. Przyznam, 
że miałem wątpliwości, czy miesięcz-
nik znajdzie czytelników, ale moje oba-
wy okazały się płonne. Z roku na rok ob-
serwowałem rozwój czasopisma nie tylko 
jako czytelnik, ale i jako autor artykułów 
i notatek. Zespól redakcyjny bardzo szyb-
ko okrzepł i nadał temu miesięcznikowi 
charakter zupełnie odmienny od pozosta-
łych czasopism branżowych. 

Dzięki różnorodności treści GEODE-
TA znalazł szybko wielu czytelników, 
dla których zawarte w nim informacje by-
ły bardzo cenne i ciekawe, a co najważ-
niejsze – aktualne i poruszające tematykę 
nurtującą polską geodezję. Z uwagi na to, 
że GEODETA nie był niczyim organem, 
lecz czasopismem niezależnym, na jego 
łamach ukazywało się wiele artykułów 
krytycznych lub polemicznych, przez co 
stał się forum wymiany myśli.

Na szczególną uwagę zasługuje dział 
poświęcony nowościom z zakresu szeroko 
pojętej geodezji, fotogrametrii, kartogra-
fii i systemów informacji przestrzennej. 
Na łamach GEODETY zamieszczane były 
relacje z wszystkich ważniejszych konfe-
rencji, sympozjów i narad. Cykl wydawni-
czy był i jest bardzo krótki, a w szczegól-
nych przypadkach można zarezerwować 
miejsce i oddać tekst do druku w ostat-
niej chwili.

W pamięci utkwił mi numer majowy 
z 2010, w którym zamieszczono artykuły 

Z okazji naszego jubileuszu poprosiliśmy osoby z różnych środowisk geodezyj-
nych o krótki komentarz. Otrzymaliśmy wiele gratulacji, a ponadto każda z tych 
osób zwróciła uwagę na coś innego. Te okruchy pamięci tworzą na tyle cieka-
wy wizerunek GEODETY i Geoforum.pl, że postanowiliśmy je opublikować. 
Aby nikomu nie uchybić, wypowiedzi przedstawiamy w kolejnoś ci alfabetycz-
nej (część I w GEODECIE 9/2015). 

Co o nas
 myślą?



MAGAZYN GeoiNforMAcYJNY Nr 10 (245) PAŹDZierNiK 2015

   51

o tragicznej katastrofie pod Smoleńskiem 
(10 kwietnia 2010 r.) oraz o pracach geo-
detów na terenie Katynia. Redakcja prze-
prowadzała bardzo ciekawe wywiady 
z naszymi rodakami z zagranicy, m.in. 
z dr. Jerzym Zarzyckim.

Jako autor spotykałem się zawsze z du-
żą życzliwością i pomocą ze strony redak-
cji, której zależało na jak najlepszej pre-
zentacji artykułów. Przed 10 laty redakcja 
poszerzyła swoją działalność o redago-
wanie Geoforum.pl, gdzie można znaleźć 
najnowsze informacje z kraju i ze świata. 
Czytelników Geoforum można porównać 
do klientów oczekujących z samego rana 
na świeże bułeczki. GEODETA i Geofo-
rum.pl wzajemnie się uzupełniają i two-
rzą komplementarną całość.

Z okazji jubileuszu serdecznie gratulu-
ję całej redakcji, a zwłaszcza tym, którzy 
przez 20 lat z pasją i ogromnym zaanga-
żowaniem przygotowywali kolejne nume-
ry GEODETY, tj. redaktor naczelnej pani 
Katarzynie Pakuła-Kwiecińskiej, panu re-
daktorowi Jerzemu Przywarze oraz pani 
Annie Wardziak – sekretarzowi redakcji.

Prof. Alina Maciejewska
dziekan Wydziału Geodezji 
i Kartografii PW

Miesięcznik GEODETA 
oraz jego wersja elektro-
niczna Geoforum.pl wy-
dawane są w nowoczesny 
i  profesjonalny sposób. 
Jedną z ich najważniej-
szych zalet jest bieżące re-

lacjonowanie tego, co się dzieje w branży 
geodezyjnej w Polsce i na świecie. Szcze-
gólnie dużą rolę w tym zakresie odgrywa 
portal Geoforum. Zapoznanie się na nim 
z najnowszymi wiadomościami staje się 
codzienną czynnością setek osób ze śro-
dowiska geodezyjnego. Umiejętne powią-
zanie tych dwóch mediów niewątpliwie 
zasługuje na uznanie. Na podkreślenie 
zasługuje to, że miesięcznik GEODETA 
od wielu lat wspiera działalność studenc-
ką (jest patronem medialnym) i relacjonu-
je organizowane przez studentów konfe-
rencje oraz wyjazdy naukowe. 

Myśląc o przyszłości i utrzymaniu do-
tychczasowego grona profesjonalnych 
czytelników, Redakcja powinna rozważyć 
przejście od anonimowego forum dysku-
syjnego do profesjonalnego, w którym dys-
kutanci są znani z imienia i nazwiska co 
najmniej redakcji (a najlepiej innym roz-
mówcom). Obecne dyskusje mają często 
charakter tabloidowy i ukazują wszyst-
kie negatywne zjawiska, jakie zachodzą 
w tym obszarze społecznej aktywności. 

W mojej opinii wskazane byłoby rów-
nież zwiększenie współpracy ze środo-

wiskiem akademickim, aby środowisko 
geodezyjne było lepiej poinformowane 
o aktualnie prowadzonych pracach ba-
dawczych i lepiej rozumiało zmiany za-
chodzące w systemie kształcenia. Reasu-
mując, miesięcznik GEODETA oraz portal 
Geoforum to duży sukces redakcji, czaso-
pismo branżowe wydawane na dobrym 
poziomie i bardzo potrzebne środowisku 
geodezyjnemu.

rafał Piętka
prezes Geodezyjnej Izby 
Gospodarczej

Miesięcznik GEODETA 
ma  absolutnie wiodącą 
pozycję na naszym bran-
żowym rynku. Jako jedyny 
podnosi i komentuje bieżą-
ce, nierzadko trudne spra-
wy, które mają wpływ 

na szeroko pojętą geodezję. Jest cenio-
ny nie tylko za przedstawiane aktualne 
informacje, ale także za trafny komen-
tarz oraz wnik liwą analizę tego, co dzieje 
się w naszym geodezyjnym świecie. Bez 
wątpienia zarówno sam miesięcznik, jak 
i Geo forum.pl oddziaływały na nasze śro-
dowisko, a portal internetowy stał się plat-
formą komunikacji i wymiany opinii całej 
rzeszy geodetów.

Pani Redaktor, życzę Pani oraz Całemu 
Zespołowi Miesięcznika GEODETA ko-
lejnych, tylko dobrych lat pracy na tym 
trudnym rynku prasy. Wierzę, że przed 
Wami kolejne co najmniej 20 lat bycia 
z nami, geodetami, czego jako wierny 
czytelnik życzę także sobie.

Jolanta Ptaszek
kanclerz Wyższej Szkoły Inżynieryjno- 
-Ekonomicznej w Rzeszowie

Jako osoba niezwiąza-
na z  praktyką geodezyj-
ną mogę powiedzieć, że… 
GEODETĘ czytam od des-
ki do deski. Nie mogę się 
pochwalić, że moja „przy-
goda” z magazynem trwa 

dwie dekady, ale od dobrych paru lat je-
stem stałą czytelniczką i polecam zarów-
no studentom geodezji, jak i pracownikom 
najciekawsze publikacje. W kontekście 
prac i projektów związanych z nowelizacją 
prawa geodezyjnego w GEODECIE zawsze 
liczę na komentarz do istotnych zmian, 
jak również opinie środowiska praktyki 
geodezyjnej. Często bowiem publikowa-
ne wypowiedzi dają faktyczny obraz pro-
blemów, z jakimi boryka się współczesny 
geodeta. Interesujące są bieżące informa-
cje z rynku wykonawstwa geodezyjnego 
oraz innowacyjne rozwiązania techno-

logiczne prezentowane na łamach ma-
gazynu. Jako pracownik uczelni z uwagą 
śledzę poczynania studentów i uczniów 
kształcących się na kierunkach geodezyj-
nych przedstawiane w dziale GEOSZKO-
ŁA. Cieszę się, że dzięki GEODECIE mogą 
zaprezentować swoje osiągnięcia i pasje, 
bo przecież oni są przyszłością naszej geo-
dezji. Uważam, że miesięcznik doskonale 
wpisuje się w rynek mediów branżowych 
w Polsce. Spełnia oczekiwania wykonaw-
stwa geodezyjnego, ale również potrafi za-
inspirować młodych geodetów. 

20 lat na rynku to sukces, który zbu-
dowało wielu ludzi. Nasza dotychczaso-
wa współpraca wskazuje na ich wielki 
profesjonalizm oraz nieustanną dbałość 
o odpowiednią jakość i autentyczność 
prezentowanych materiałów. Serdecznie 
gratuluję wszystkim, którzy pracowali 
i pracują na najwyższą jakość informa-
cji przekazywanych w GEODECIE oraz 
za pośrednictwem portalu Geoforum. Ży-
czę, aby przez kolejne 20 lat zarówno ma-
gazyn, jak i portal były opiniotwórczymi 
mediami dla środowiska geodezyjnego.

Prof. Krystian Pyka
Akademia Górniczo-Hutnicza

Zarówno GEODETĘ, jak 
i Geoforum.pl śledzę od 
początku ich istnienia. 
Co prawda, słowo „śledzę” 
niekoniecznie ma ciepłe 
konotacje, ale nie znajduję 
lepszego określenia. Zaraz 

to wyjaśnię. W okresie przed Geoforum.pl 
(a taki był, choć nie wszyscy w to wierzą) 
przeglądałem każdy numer miesięczni-
ka GEODETA. Natomiast odkąd światło 
dzienne ujrzało Geoform.pl, zaglądam tyl-
ko do wybranych numerów GEODETY, 
a właściwie wyśledzonych na portalu. Na 
czym to moje śledztwo polega? Ano szu-
kam ciekawego tematu, patrząc z dwóch 
perspektyw. Pierwsza z nich jest subiek-
tywna, śledzę, co nowego w fotogrametrii 
i w blisko z nią związanym skaningu la-
serowym. Trzeba przyznać, że GEODETA 
trzyma rękę na pulsie i nie przepuści żad-
nej nowinki technicznej. Drugi kierunek 
to śledzenie dyskusji geoforumowiczów 
i sprawdzanie, czy będzie ona miała ciąg 
dalszy lub finał w artykule w miesięczni-
ku. Jeśli nie ma części dalszej, to uznaję, 
że temat dyskusji był ulotny, mało ważny, 
potrzebny bardziej samym dyskutantom 
niż szerszemu gronu. Innymi słowy Geo-
forum.pl traktuję jak barometr nastrojów, 
a GEODETĘ jako ich pogłębioną syntezę. 
Co nie znaczy, że podzielam wszystkie 
przedstawione tam poglądy. Życzę Redak-
cji i sobie, aby tak pozostało co najmniej 
przez kolejnych 20 lat. 

Co o nas
 myślą?
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Józef racki
poseł na Sejm RP, były GGK

Serdecznie gratuluję 
wspaniałego jubileuszu 
20-lecia miesięcznika 
GEODETA. Państwa cza-
sopismo to nieocenione 
źródło wiedzy z zakresu 
szeroko pojętej geodezji, 

systemów informacji przestrzennej, fo-
togrametrii, teledetekcji, kartografii oraz 
gospodarki przestrzennej. Wśród Państwa 
czytelników znajdują się nie tylko geode-
ci, ale również urzędnicy administracji 
rządowej i samorządowej oraz przedsię-
biorcy. W czasie swej pracy zawodowej 
miałem możliwość pracować jako geode-
ta, przechodząc wszystkie szczeble ka-
riery w tym zawodzie, dlatego nigdy nie 
zapomnę, jak ważna, piękna i pożyteczna 
jest to praca. Z Państwa czasopisma czer-
pałem i czerpię bogatą wiedzę dotyczą-
ca oprogramowania, sprzętu, problemów 
prawnych, zamówień publicznych. Licz-
ne reportaże, wywiady oraz artykuły na-
ukowe poruszają najważniejsze wydarze-
nia geoinformacyjne z kraju i ze świata. 
Pani Redaktor oraz wszystkim Pracow-
nikom Redakcji przesyłam serdeczne ży-
czenia zdrowia, wielu sukcesów zawodo-
wych oraz wszelkiej pomyślności. Życzę 
również kolejnych tak wspaniałych ju-
bileuszy.

florian romanowski
prezes OPEGIEKA Elbląg

Rok 1989 to początek głę-
bokiej transformacji gos-
podarczej w Polsce. Do-
tyka to również naszej 
branży – jak grzyby po 
deszczu powstają nowe 
podmioty gospodarcze, 

dotychczasowe OPGK-i zaczynają dość 
nieśmiało procesy komercjalizacji. Nie 
znajduje to należnego odzwierciedlenia 
w naszej prasie branżowej. Pojawienie się 
w 1995 r. magazynu branżowego GEO-
DETA było więc strzałem w dziesiątkę. 
Pani Katarzyna Pakuła-Kwiecińska wraz 
z Panem Jerzym Przywarą znakomicie 
wyczuwają – bo go znają od wewnątrz – 
klimat w  środowisku geodezyjnym. 
W nowoczes nej formie, w interesujący, 
nowatorski sposób prezentowane są naj-
nowsze trendy światowe w geodezji, fo-
togrametrii, kartografii. To początek re-
wolucji cyfrowej na świecie natychmiast 
prezentowany polskiemu odbiorcy. Są-
dzę, że „GIM” – światowy lider w maga-
zynach branżowych – znalazł na polskim 
rynku godnego konkurenta (wtedy język 
angielski nie był w naszym kraju oczy-

wistością). Portal Geoforum.pl to z ko-
lei podstawowe źródło informacji – just 
in time – dziś poniekąd uzupełnienie, ju-
tro pewnie następca szacownego 20-latka 
GEODETY. Wchodzę na ten portal kilka 
razy dziennie, nie tylko dlatego, że jes-
tem wiernym czytelnikiem, ale dlatego, 
że właśnie tam znajduję ważne dla mnie 
informacje najszybciej. Z okazji 20-le-
cia istnienia GEODETY składam Redak-
cji podziękowania za piękne zmienianie 
Polski w nowoczesny kraj, za wytykanie 
nam przywar (tu pozdrawiam Redaktora 
Jerzego), zarówno biznesowi, administra-
cji, jak i szkolnictwu wyższemu, a tak-
że za udzielanie pochwał, jeżeli należne. 
W imieniu załogi OPEGIEKA w Elblągu 
i własnym życzę wytrwałości w niesieniu 
„kaganka oświaty” oraz bycia „arbitrem 
elegancji” na następne lata. 

Płk rez. dr eugeniusz Sobczyński
wieloletni szef Służby Topograficznej WP

Gratuluję Pani Redak-
tor i  Całemu Zespołowi 
pięknego jubileuszu, skła-
dam wyrazy najwyższe-
go uznania dla Państwa 
twórczej pracy. Wpraw-
dzie 20 lat w życiu czło-

wieka to wiek młodzieńczy, ale Państwa 
miesięcznik i portal są młodzieńcze roz-
wiązaniami koncepcyjnymi i szatą gra-
ficzną, natomiast dojrzałe i wartościowe 
pod względem merytorycznym. Powoła-
nie 20 lat temu GEODETY to był wyjąt-
kowo trafny pomysł. Pamiętam, jak sier-
miężny był wówczas rynek fachowych 
wydawnictw, jak trudno było dotrzeć do 
światowych informacji i nowinek z bran-
ży geodezyjnej i kartograficznej. Druga 
połowa lat 90. XX to początek rewolucji 
geoinformacyjnej. Dzięki Państwa mie-
sięcznikowi szybciej docierały do śro-
dowiska geodetów, kartografów i branży 
geoinformacyjnej najnowsze dokonania 
i rozwiązania z całego świata. 

Miesięcznik od początku swego ist-
nienia był otwarty na współpracę ze śro-
dowiskiem wojskowym. Bardzo sobie 
ceniłem wywiady i rozmowy z Panią 
Redaktor, jestem wdzięczny za popu-
laryzowanie na łamach miesięcznika 
i Geoforum.pl dokonań polskiej geografii 
wojskowej. Osobiś cie dziękuję za publi-
kację artykułów w postaci dodatków do 
miesięcznika, w których odkrywane są 
losy geografów wojskowych. Dziś, będąc 
na emeryturze, w dalszym ciągu należę 
do grona stałych odbiorców informacji za-
mieszczanych na Państwa portalu.

Jesteście Państwo autentycznym gło-
sem świata nauki, administracji oraz rze-
szy geodetów i geoinformatyków pracu-

jących w terenie. Stwarzacie na swoich 
forach możliwości szerokiej wymiany 
myśli technicznej, opinii i doświadczeń 
zawodowych. Życzę Pani i Całemu Zes-
połowi dużo dobrego zdrowia i dalszych 
sukcesów.

Jacek Uchański
wiceprezes Warszawskiego 
Przedsiębiorstwa Geodezyjnego

Czasopismo GEODETA 
od 20 lat informuje o po-
zycji i bieżącym życiu ca-
łego środowiska, rozwoju 
branży, ale również odno-
si się do przeszłości i hi-
storii geodezji w Polsce. 

Miesięcznik jest lekturą obowiązkową 
dla każdego geodety. Obok przekazywa-
nia informacji najważniejszych i ważnych 
oddaje atmosferę pracy całej branży. Infor-
muje o najbardziej aktualnych – bieżących 
sprawach politycznych i merytorycznych 
zarówno w odniesieniu do prawa, jak i naj-
ważniejszych zagadnień technicznych 
i technologicznych w całym spektrum 
współczesnej geodezji. W sposób obiek-
tywny stara się ocenić wszystkie te fakty 
i epizody branży geodezyjnej stanowiące 
o jej rozwoju, stanie i przyszłości.

GEODETA pisany jest współczesnym 
językiem dziennikarskim – poprawną, 
bardzo dobrą polszczyzną, stylistycznie 
dorównującą najlepszym wydawnictwom 
prasowym w Polsce, co jest zasługą ca-
łego składu reakcyjnego, a szczególnie 
jego najważniejszych osób – Redaktora 
Naczelnego Pani Katarzyny Pakuły-Kwie-
cińskiej, Redaktora Jerzego Przywary oraz 
Redaktora Jerzego Królikowskiego. Posia-
da wspaniałą szatę graficzną świadczącą 
o klasie realizatora graficznego.

GEODETA dotyka również spraw 
trudnych, które obejmują tematy drażli-
we, ale – co najważniejsze – podpowiada 
i wskazuje kierunki rozwiązań, kształ-
tując w ten sposób podejście do rozwią-
zań systemowych. Jak ważnym jest cza-
sopismem, niech zaświadczy to, że kadra 
WPG S.A. otrzymuje każdy nowy numer 
wydawniczy co miesiąc jako podstawową 
lekturę techniczną, a wszystkie numery 
z ostatniego 20-lecia zajmują półki w ob-
szarze bibliografii historii geodezji w Mu-
zeum Geodezji naszej firmy, służąc jako 
karta informacyjna młodzieży i wszyst-
kim zainteresowanym. Autorom GEODE-
TY z okazji jubileuszu pozostaje życzyć 
utrzymania wysokiej pozycji wydawni-
czej na rynku oraz dalszych wspaniałych 
wydań kolejnych numerów GEODETY. 
Gratulacje dla wszystkich Kolegów z wy-
dawnictwa – tak trzymać!

opracowanie i skróty redakcji
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